CENY OGŁOSZEŃ: Na 1 
stronie wiersz milime- 
trowy mk. 100 — na III 
stronie mk. 75. — IV 
mk. 60. Nadesłane mk. 
125 —Drobne ogłoszenia 
od mk. 10 do30 za wyraz. 
Ogloszenia pozamiejsco= 
we o BO proc. zsgrani- 
czne 100 proc. drożej. 


i i È W numerach świątecznych 
AX i niedzielnych ceny 0 
25 proc. droźsze. 


Za terminowy druk ogło- 
szeń administracja nie 
- odpowiadn. 


Redakcja i administracja 
i główna mieści się pod 
[b mr. 4 przy ul. Piłsud 


skiego w Sosnowcu. R g 
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browa, Sienkiewicza 6, Telefon 73. 
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Bedzin, Małachowskiego 9. 


ABA 2 


Bacznoeścć!!! 


1 T powodu niemożności przyjazdu delegatów war- 
zawskich, zapowiedziany na dzisiej ma sali Związków 
: Z. P. na Pogoni 


WIEC PRZEDWYBORCZY 


ytułem: 


OSPODARCZE ODRODZENIE POLSKI! 
NIE ODBĘDZIE SIĘ! 


KOMITET ORGANIZACYJNY. 


Gia q Em *Dziśi dni Papag WE " Dziś j dni następne: gh BE, 
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5 Dziewczę z cichej wioski >) 

R Kar flm w 5 aktach ilustrujący przeżycia młodej dziewczyny, która opuściła „ry 
SE wiejskie ustronie dla miejskich uciech szumnego Paryża. 3, 
ES NAD Uroczystość oficjalnego pezejęcia Siąska przez Rząd Polski w || ś2 
= PROGRAM: Katowicach dnia 16 lipca 1922 roku. = 
Lekarze-dentyści 


TEN 
2 trzejowskich Ziuta Natonowiczowa 


po długich i ciężkich cierpieniach rozstała slę z tym światem 
w Olkuszu— Czarna Góra dn. 13 sierpnia 1922 r. przeżywszy lat 24. 


MARJA TEIGHNER 
UGJA TEIGHNER ALTMANOWA 


JSNOWIEC, Msdrzejowska 43, II piętro, 
zyjmują codziennie od g. 9 rano 


da 7 wieczór 3237 
NESSE WAG SAASTEET 


Dr, Melodysta 


i 
gł 


Wyprowadzenie zwłok z domu źałoby w Olkuszu na cmen* 
tarz parafjalny nastąpi w dniu 14 sierpnia 1922 r 
a smutny ten ebrzęd zeprasza krewnychp 
źanki i znajomych pozostała w nieutulonym żalu 


RODZINA. 


i przylaciół, kole- 


l wyjechał, 


| m (0 września, Przed | WYKOÓL ami, 


Grożne niebezpieczeństw. 


ac AE E za NSZ CJ 
Sosnowiec, 13 sierpnia. 


(NE 
A 


| Doktór K. Troppauer 


| Choroby: skórne włosów. wene* 
/ryczne. Analizy mikroskopowe 


Dziennik polityczny, społeczny i literacki. 


Następny termin wiecu będzie podany do publicz- 


„Przyjmuje odi1—1i o5). 
E panie4—5 

 Besnowiec,. Małazkowakiega 5 

parter Targowa 2. 


| RARE DZY NWA PAZZZNGN PAPKA 
| AROSA NISSAW SZA ZEGNA 


ATERN 


Szybkim krokiem zbliża 
się czas wyborów do sej- 
mu i senatu. Wybory te 
wykażą nam i światu, czy 
Polska ma być państwem 
praworządnym, państwem 
ładu i porządku, czy też 


ma być wydana na łup 
partji bolszewizujących i 
mniejszości narodowych. 
Już dziś prasa żydow- 
ska i niemiecka wzywa do 
utworzenia ze wszystkich 
narodowości niepolskich, 


(| Dr H. Grodziski |) 
4 `b, lekarz szpitall ohorók | 
} 


uenoryoznych i skórnych 


Choroby weneryczne, skórna, 
| moczopłelowe. 1343 

Pruyimoje ed 44—3 i od 6—8. 
Pania 56 6. 

Soznowieg Kowalska 3 m. 7 (2 p.) 
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Doktór med. 


JÓLEF KAŁACZ 


b. dyr. szpitalawenerycznego . 
Choroby weneryczne i skórne. 


Przyjmuje codziennie oprócz 
świąt od 9—11 i 3—7 po poł. 


Będzin, Plac 3-go Maja M 3. 


Dr. med 


M. Tirkónig 


choroby wewnętrzne i kobiece 
od 10—12 i od: 4—7. 
SOSNOWIEC, ul. Deklerta 20. 


których mamy około 30 
procentów, bloku, by wpro- 
wadzić do sejmu swych 
posłów i stworzyć „żelaz- 
ną ścianę* dla „niespra- 
wiedliwości ireakcji“. Pra- 
sa żydowska oblicza, że 
przy powodzeniu tej akcji 
do sejmu weszłoby około 
200 posłów niemieckich, 
żydowskich, ruskich, bia- 
łoruskich i litewskich. 

Jeżelibyśmy uznali liczbę 
200 za mocno przesadzo- 
ną, to w każdym razie do 
bloku przeciwpolskiego 
weszłoby około 100 do 120 
posłów, którzy stanowiliby 
najpotężniejszy klub, po- 
pierany przez socjalizują- 
cą lewicę i. udzielający 
wzamian poparcia wszel- 
kim warjackim;pomysłom 
bolszewizującej części sej- 
mu. 

To nie są strachy na la- 
chy. 

To jest groźne „mane, 
tekel“, pisane wrażą ręką 
na wznoszonym z takim 
mozołem gmachu państwo- 
wości polskiej; to jest za- 
powiedź katastrofy, której 
zapobiedz musimy za 
wszelką cenę, w przeciw- 
nym bowiem razie zginie- 
my w uściskach między- 
narodówki, zbratanej z 
mniejszościami narodowy- 
mi, co na gruzach Polski 


Adres dla listów i depesz | 5 


„ISKRA“, Sosnowiec. 


Konto czekowe P. K.O. — 
nr. 61553. 


Prenumerata wynosi: 
Z odnoszeniem miesięcznie 


mk.450. | 


Z przesyłką pocztową p 
mk. 500 miesiecznie. j 
Oddziały własne: w Bę= 
dzinie, w Dąbrowie i w 
Szopienicach na G. Slą- 
sku. 


budować chcą swą szczęś-. 


liwość! 

Gdy w granice Rzeczy- 
pospolitej wkraczały hor- 
dy bandytów  bolszewic- 
kich, wszyscy wierni syno- 


wie Polski poszli w bói 


krwawy. Szli wszyscy bez 
różnicy partji i przekonań 
politycznych, by ratować 
Ojczyznę [przed zagładą. 
Dziś stoimy w obliczu nie- 
bezpieczeństwa równie 
wielkiego, a może nawet 
większego. Bo dziś od 
wrogów już się roi Polsha, 
od wrogów ukrytych, pod 
stępnych i przebiegłych, 
co chcąwznosić „żelazne 
ściany”, za którymi ukry- 
ci mogliby zadawać nam 
rany śmiertelne! ~o m 

W takiej chwili musimy 
się łączyć ijednoczyć. W 


takiej chwili musimy wszy- 


scy, niepomni uraz i grze- 
chów dawnych, iść ławą 


i blokowi przeciwpolskie- _ 


mu przeciwstawić blok pol- 
ski. Więc nie nowe par- 
tje i partyjki tworzyć, lecz 
te, co są, łączyć: więc nie 
stwarzać i szukać sztucz- 
nych różnic, lecz przeci- 


„wieństwa łagodzić i ustęp- 


stwami wzajemnymi do 
zgody i jedności prowa- 
dzić. 

Odrodzenie gospodarcze 
Polski! Boże, któżby -nie 
chciał, by Polska od- 
rodziła się gospodarczo! 
Któżby nie pragnął, by 
kraj nasz bogaty zajaśniał 
całym blaskiem potęgi i 
chwały, ;by przestał być 
rajem paskarzy i żerowi- 
skiem wszelkiego rodzaju 
wrogów ukrytych i jaw- 
nych! Któżby nie prag- 
nalz całego serca, by Skoń- 
czyła się wreszcie niedo- 
la nasza, w którą wepchnę- 
ły nas bolszewickie rządy 
Moraczewskich i Perlów! 

Ale mało jest chcieć, 
trzeba do tego dążyć wszel- 
kimi siłami, trzeba dążyć 
razem w zgodzie i jedności. 


Podaliśmy na łamach 
pisma naszego w ostatnich 
dniach kilka komunikatów 
komitetu „Odrodzenia go- 


AOC aan TY 


b 


A 
ati 


gh 


4 


x 
U 


D spodarczego Polski*; w ar- 
_ tykule wstępnym w piątek 
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ubiegły wydrukowaliśmy 
program tej partji, powo- 
ływanej do życia przez 
naszych kupców. Na pro- 
gram ten piszemy się wszy- 
scy, ale z pewnymi zastrze- 
 żeniami, jak naprzykład, 
co do podatków pośred- 
nich, których mamy aż za 
wiele, a które ciężkim brze- 
mieniem legły na barkach 
robotnika i inteligenta pra- 
cującego. Więc pocóż 
tworzyć nowe partje, jeśli 
w ramach partji już istnie- 
jących cały ten program 
mieści się bardzo wygod- 


= mie? Poco rozbijać mocno 


zagrożoną całość? 

Otwórzmy karty! 

Pp. kupcy uważają, że 
im się w Polsce krzywda 
dzieje. Nikt się za nimi 
w sejmie nie ujmował, nikt 
ich interesów nie bronił, 
nikt w .ich ciężkiej doli 


" nie szedł. im z pomocą! 


} 


Oto motywy, oto powody 
akcji przedwyborczej kup- 
ców. 
-= Bolejemy nad ich krzyw- 
dami, ale, doprawdy, wąt- 
pimy bardzo, czy ktokol- 
wiek z właścicieli domów 
lub z inteligencji pracują- 
cej łzę litości uroni nad 
nimi. Społeczeństwo całe 
mocno jest przekonane, 
że kupcom w Polsce nie- 
źle się dzieje i że wszyst- 
kim byłoby lepiel, gdyby 
pp. kupcy zapoczątkowali 
powrót dozarobków przed- 
wojennych,ukróciwszy swe 
apetyty. | 

Drobni i mali przemy- 
słowcy nie mogą . również 
skarżyć się na dolę swo- 
ją. O bankructwach, któ- 
re były zjawiskiem co- 
dziennym przed wojną,nikt 
nie słyszał oddawna... 

Rzemieślnicy nie powin- 
niby chyba narzekać. 
Krawcy, szewcy, rzeźnicy, 
piekarze zarabiają nieźle 
i w zmartwychwstałej;Pol- 
sce biedy nie zaznali. 

Kamienicznicy? Ici, choć 
bardzo pokrzywdzeniprzez 
los; muszą przecierpieć 
ciężkie czasy, zwłaszcza 
że nie słyszymy, by kogo- 
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kolwiek z nich licytowano 
za długi, jak to miało miej- 
sce przed wojną. limna- 
pewno słonko zaświeci, za- 
nim rosa oczy wyje! 

Pozostajeinteligencjapra- 
cująca.j Zobaczmy. Wol- 
ne zawody mają się dosko- 
nale. Lekarze, adwokaci 
robią pieniądze. Urzędni- 
cy przedsiębiostw prywat- 
nych i fabryk na biedę na- 
rzekać nie mogą. Pozo- 
staje więc inteligencja ` u- 
rzędnicza, która istotnie 
spadła do rzędu nędzarzy: 
sędziowie, nauczyciele, ko- 
lejarze, funkcjonarjuszepo- 
licji i wszyscy, co siły swe 
oddają na usługi państwa. 


Odrodzenie gospodar- 
cze Polski! Kupcy, prze- 
mysłowcy, właściciele nie- 
ruchomości, rzemieślnicy i 
inteligenci, łączcie się! 

Łączcie się wszyscy, ale 
nie dla popierania swych 
ciasnych interesów, nie 


Przed procese 


dla dochodzenia swych 
krzywd urojonych czy 
prawdziwych, ale łączcie 
się, by walczyć o lepszą 
przyszłość dla Polskii 
wszystkich jej mieszkań- 
ców. 

Jeśli los 'was dotyka, 
złóżcie swe troski i krzyw- 
dy na ołtarzu wspólnego 
dobra i niech ta Rzeczpo- 
spolita nie będzie dla was 
postawem sukna, które 
każdy w swoją stronę ciąg- 
nie. 

Łączcie się, bo, dopraw- 
dy, staniecie się łupem 
bloku, który z za „żelaz- 
nej ściany“ razić was bę- 
dzie śmiertelnie, a wy, 
rozbici, ani walczyć z wro- 
giem, ani się bronić nie 
będziecie w stanie! 

Więc nie nowe partje 
tworzyć, ale te co są, wspie- 
rać i wzmacniać! 

Oto wasz cel i wasz o- 
obowiązek. 


W. Monsiorski. 


Leana Toeplitza. 


Oskarżeni uprawiąją szpiegostwo woaojckowae, 


Dochodzenie w sprawie spi- 
sku komunistycznego Leona 
Toeplitza osiągnęło już swój 
punkt kulminacyjny ; 

W ręku sędziego śledczego 
znajdują się już wszyscy waż- 
niejsi uczestnicy. Sledztwo pro- 
wadzone z niesłabnącą ani na 
chwilę  energją, zgromadziło 
wszystkie materjały, jakie będą 
stanowiły integralną część pro- 
Cesu. 
< Cała sprawa przybrała olbrzy- 
mie rozmiary. 

Mimo, iż wszyscy aresztowa- 
ni wypierają się uprawiania 
szpiegostwa wojskowego, przy- 
znając się jedynie do roboty 
komunistycznej, to jednak do- 
chodzenia wykazały niezbite do- 
wody szpiegowskiej działalności 
całej szajki toeplitzowskiej 

Faktem jest, czego nie zapie- 
ra nawet sam Toeplitz, że do' 
Moskwy były wysyłane dokład- 
ne raporty o stanie i zamia 
rach agitacji komunistycznej w 
szeregach wojskowych. 

Te raporty zawierały dokład 
ne dane o jednostkach wojsko 
wych w Polsce, a więc o stanie 
liczebnym oddziałów, ich dyslo- 
kacji, nastrojach wśród ofice- 
rów i szeregowych, słowęm to 
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— Vandame?—zawołał—po- 
rucznik Vandame...  Byłżeby 
to ów oficer, który ośmiela 
się kochać Anielę.. którego 
rozmowę ż jego towarzyszem 
podsłuchałem, jadąc koleją że- 
lazną?... Był on więc znanym 
Edmundowi Béraud... Lecz 
skąd? Ot! co mnie niepokoi!... 
trzeba coprędzej rozwiązać tę 
zagadkę. 

Pozostały już tylko 
listy. 

Arnold wziął przedostatni 
lecz jakież było jego zdumie- 
nie, gdy wyczytał na nim 
adres Juljusza Verrićre, ban- 
kiera, na bulwarze Hausmana, 
numer 54. j 

* — Verrićre!... — zawołał — 
ojciec Anieli? Tak... wyraźne 
napisane: Verrićre, 
tenże sam numer mieszkania 
i ulica... To nie może być kto 


dwa 


bankier,, 


Ha! to ciekawe co w 


inny... 
tym liście się mieści... 

I rozdarłszy kopertę, czytał 
co następuje: 


„Panie! 

„Pośpieszam ci przesłać 
nader ważną i doniosłą dla 
ciebie wiadomość. Chodzi 
tu o majątek, do którego 
posiadasz  niezaprzeczone 
prawo, a który upoważnio- 
ny jestem ci doręczyć. Ze- 
chciej: więc, proszę, przy- 
być pojutrze, w dniu pięt- 
 nastym maja,ę o godzinie 
szóstej wieczorem, do re- 
stauracji Ojca Lathuile, w 
alei de Clichy. Będziemy 
tam razem obiadowali. Nie 
pożałujesz pan przyjęcia 
'mego zaproszenia, które, 
przyznaję, na pierwszy rzut 
oka dziwnem wydać ci się 
może. Mając nadzieję. iż 


przybędziesz, łączę moje 
pozdrowienia. 

Kalkuta*. 
— Kalkuta?!... — powtórzył 


Warszawa. 11 sierpnia. 


wszystko. co stanowi najcenniej- 
sży materjał szpiegowskiego wy 
wiadu wojskowego. 

Z dziecinną naiwnością aresz- 
towani tłumaczą iż rapgrtów 
swych nie posyłali do sztabu 
sowieckiego, lecz jedynie do 
władz partyjnych w Moskwie. 
To, ich zdaniem, nie była robo- 
ta szpiegowska. 

Lista aresztowanych, przeciw- 
ko którym odbędzie się po de- 
finitywnym ukończeniu śledztwa 
i wygotowaniu aktu oskarżenia 
— rozprawa, przedstawia się 
jak następuje: 

Leon Toeplitz, student Antoni 
Piwowarski, student, .ulja Sta- 
nisława Heflichówna, słuchacz- 
ka wolnej wszechnicy, Jan Po- 
morski, student politechniki, Here 
man Bayern, student uniwersy 
tetu, Ignacy Tom. student uniw, 
Josek Bernstein, fotograf, Sa- 
lomon Garfinkiel, Symcha Bern 
stein fotograf. 


Nastepnie idą wojskowi, sze 
regowcy 1 pułku łączności w 


Zegrzu: 


Noga Klemens Bolesław Wo- 
luski, Mieczysław Moris. Mos 
sand Lejzer, Julian Mikulski 
Kaprale 36 pp. w Warszawie: 


Desvignes. — Zatem Edmnud 
Béraud pisał to w Kalkucie? 
Oryginalne, doprawdy, to za- 
proszenie! Zakrawa na jakiś 
żart w złym guście... Czyżby 
Verrićre je przyjął? 

Ostatni list adresowany był 
do Anieli Vórriere. Rozpie- 
czętował go z pośpiechem. 
Treść jego była zupełnie po- 


_dobną do poprzedniego. Inne 


listy, przej zane kolejno, za- 
wierały też same zdania. 
Arnold zadumał się głęboko, 


sposępniał. 

Nagle twarz jego się roz- 
jaśniła. 

— Wiem... wiem! — zawołał 
uderzając się w czoło. — 


Wszyscy ci ludzie są krewny- 
mi Edmundo Béraud, są tymi, 
o których mówił w Kalkucie, 
u mego pryncypała, a między 
których cheiał rozdzielić mają- 


tek. Oznaczał im schadzkę, ` 


nie wymieniając nazwiska, aby 
się ubawić zdumieniem, skoro 
zostanie przez nich pozna- 
nym... I oto dziś, gdy umarł, 
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Fryc Henryk, Szeler Edmund, 
Deś Jan. | 

Z pierwszego dywizjonu 
borów Jankiel Sobelman. 

Proces prawdopodobnie od- 
będzie się dopiero w listopadzie. 


ta” 


Wi 3 e ° 
esci wazne, 
(Z pism i depesz wczorajszych). 
— W jednym z moskiewskich 
kinematografów podczas se- 
ansu wyświetlano film, zawie- 
rający sceny konfiskaty mie- 
nia cerkiewnego, a także 
otwarcie grobu błogosławione- 
go Andrzeja Boboli. Część pu- 
bliczności zaczeła energicznie 
protestować przeciwko tym 
świętokradztwom. W y nikła 
walka z komunistami, obecny- 
mi na przedstawieniu. Doszło 
do strzelaniny i zajście było 
zlikwidowane przez silny od- 
dział policji, która dokonała 
licznych aresztowań |wśród 
protestujących. 


— Koła bolszewickie podno- 
szą projekt utworzenia auto- 
nomicznej metropolji biało- 
ruskiej, na której czele, ma 
stanąć obecny biskup miński 
Melchisedek. 


— We Władywostoku na- 


stąpiło otwarcie sejmu krajo- 


wego okręgu nadmorskiego 
pod nazwą Ziemskiego Sobo- 
ru. W posiedzeniach bierze 
udział 250 posłów, przewodni- 
czy Merkułow. 


_— Naznaczony na 4 sierpnia 
zjazd partji komunistycznej w 
obawie przed opozycją odłożo- 
ny 
Centralny komitet usiłuje za- 
pewnić sobie większość za 
pomocą nominacji przedstawi- 


cieli poszczególnych guber- 
njalnych organizacji komu- 
nistycznych. 

— W Rosji sowieckiej za- ` 


miast książeczek robotniczych 
wprowadzone zostaną 'pono- 
wnie paszporty dawnego typu. 


— W gub. wołyńskiej, nad 
granicą polską szerzy się 
karbunkuł, w guberniach wi- 
tebskiej, homelskiej szarańcza. 

— Do Moskwy przybył sa- 
molot Junkers, który w ciągu 
10 godzin i 40 minut bez lą- 
dowania dokonał lotu z Berli- 
na do Moskwy, t.j. 1800 wiorst 
w prostej linji, lecąc z szyb- 
kością 170 wiorst na godzinę. 

— Trybunał sowiecki w Pe- 


` tersburgu skazał na śmierć 11 


obywateli Estonji, rzekomo za 
szpiegostwo i spekulację. 

Na kolei syberyjskiej 
oczekiwane jest*zupełne wstrzy 
manie pociągów, ponieważ w 
okręgu uralskim nie nagroma- 


dzono zupełnie drzewa opało-. 


wego na potrzeby kolei. 


ci wszyscy ludzie są jego 
spadkobiercami. Mają prawó 


podzielić między siebie pięć- ` 


dziesiąt jeden miljonów, na 
które rachowałem i dla któ- 
rych ryzykowałem mą głowę... 

Po długiem milczeniu zaczął 
przeszukiwać nanowo kieszon- 
ki portfelu byłego kupca dja- 
mentów, by się przekonać, 
czy nie odnajdzie tam jakiego 
jeszcze papieru. 

— Rozdzielić między nich 
pięćdziesiąt jeden miljonów!— 


powtórzył "głucho. — Lecz 
chcąc się dopominać o to 
dziedzictwo,  potrzebowałby 


każdy z tych sukcesorów wie- 
dzieć, że ów znikniony od lat 
trzydziestu pięciu B raud, żył... 
egzystował.. że zrobił mają- 
tek.. i zmarł obecnie. A o 
tem, z wyjątkiem mnie, nikt 
nie wie... nikt więc nie może... 

Tu uciął zdanie. 

Arkusz stemplowego papie- 
ru, złożony we czworo, wysu- 
nął się z bocznej kieszoki 
portfelu, na stół padając. 


został na dwa tygodnie. . 


_ utworzenia federacyjnego pa 


y a ZWEI ; 
= =— Wojskanarodo 

irlandzkie zawładnęły ostat 
pozycję umocnioną, zaj 
przez powstańców w hrabst 
Limerick. 


— Według dokładnych o 
czeń tajfun w Chinach spo. 
wodował śmierć 50 tysięcy 
osób. 10 miast leży w ruinach. 


Dzwony polskie, 


Moskwa, 12 sierpnia. 
Minister Antoni Olszewski, b 
prezes delegacji polskiej w 
komisjach mieszanych reewa- 
kuacyjnej i specjalnej, wyje- 
chał do Niżniego Nowgorodu. 
iSormowa w sprawie reewa- 
kuacji dzwonów. W Sormo- 
wie min. Olszewski stwierdził, 
że jest tam około 1500 dzwo-- 
nów, zwiezionych celem prze- 
topienia. W swoim czasie kies. 
dy delegacja polska protesto- 
wała z powodu wywożenia 
dzwonów do Sormowa, so 
wiety twierdziły, że ewakuo 
wanych dzwonów tam wywie 
ziono conajwyżej kilka. Ok 
zało się to nieprawdą. Jest t 
nowe pogwałcenie traktat 
ryskiego. 
Po przezwyciężeniu szere 
gu trudności i po kilkumi 
sięcznym bezpożytecznym po 
bycie ekspertów delegacji po 
skiej w specjalnej komisji 
mieszanej w Niżnym Nowo- 
grodzie przyjęto 300 ewakuo 
wanych dzwonów kościelnych. 


Rocznica niemieckiej 
konstytucji 
Beriin, 12 sierpnia. 
Dzisiejsze święto narodow. 
republiki niemieckiej 
bez jakichkolwiek 
Oprócz gmachów publicznyc 
żaden z gmachów prywatnych 
nie uważał za swój obowi 
zek wywiesić chorągwi w n 


wywiesiło swój sztandar. 


L konferencji londyńskiej, 
Londyn, 12 sierpnia. 
Sytuacja w ciągu ostatni 
doby nie uległa zmianie. Us 
łowania belgijskiego prez; 
denta . ministrow, dążące d 
kompromisu między Anglją 
Francją nie wydały dotąd p 
zytywnego rezultatu. 


Federacja austro-bawarsk 


Bruksela, 12 sierpnia 
Prasa belgijska podaje wi 
domość, że w ostatnich dnia 
bawił b. następca tronu, ba- 
warskiegó ks. Ruprecht w Pa- 
ryżu, gdzie przedłożył wła- 
dzom francuskim projekt 


Morderca podniósł go, roz- 
winął, a rzuciwszy nań okiem 
zawołał: j 

— Testament! A 

W rzeczy samej, arkusz ów 
nosił na nagłówku napis: 


MOJ TESTAMENT. 
Dalej kreślone były nastę- 
pujące wyrazy: 
„Ja,niżej podpisany, zdrów: 
na umyśle i ciele, oświad- 
czam, iż żądam, ażeby na- 
tychmiast po mojej śmierci, 
gdyby takowa nastąpiła 
przed  urzeczywistnieniem 
moich zamiarów, jakich tu 
nie wymieniam, żądam, aże- 
-by mój majątek, składają 
się z pięćdziesięciu jed 
miljonów, złożonych w d 
mu bankierskim Rotszylda, 
był rozdzielonym równo, po- 
między wyżej tu wymienio- 
ne osoby, z których wszyst- 
kie są w różnych stopniach 
moimi krewnymi”. 
D. c. n. 


austro bawarskiego pod 
m Witelsbachów. Ententa 
aby prawo ścisłej kontroli 
jtyki finansowej tego no- 
wego państwa. 


- kłady handlowe włosko- 
ń polskie, 
Rzym, 12 sierpnia. 
„La Tribuna“, pisząc o ukła- 
dach handlowych włosko-pol- 


skich, zaznacza, że interesy 
włoskie zostały najzupełniej 


- Bandyci niemieccy w dal- 
szym ciągu znęcają się nad 
mniejszością polską na Slą- 
- sku G.Steroryzowani uchodźcy 
ciągle przybywają przez gra- 
nice do Polski. Ogólna liczba 
ich przekroczyła już 35 tysięcy 
Policja niemiecka odmawia 
wszelkiej pomocy nieszczęśli- 
| wym ofiarom, ewentualnie, je- 
szcze pomaga bandytom orge- 
_szowcom. 

_ Najważniejsze z całego sze- 
= regu napadów, gwałtów, ra- 
punków i znęcań się na Pola- 
kami przytaczamy: 

1) W nocy z 26 na 27 lip- 
* ca b. r. na mieszkanie gospo- 
= darza Ludwika Jondy w Ko- 
 złowie pow. *gliwickiego na- 
padła banda orgeszowców, 
kładająca się z blisko 28 lu- 
zipodprzewodnictwem Smol- 
ki i Ludwika Hassa. Zasta- 
wszy w domu tylko żonę go- 
podarza, bandyci poczęli się 
nad nią w nieludzki sposób 
znęcać bijącją gumowymi pał- 
Sk Następnie pokradłszy 
< wiele rzeczy na sumę z górą 
= dwieście tys. mk., zbiegli. 

2) Wieczorem 29 lipca bir. 
= napadli orgeszowcy na dom 
robotnika Ignacego Morawca 
z Zarników pow. gliwickiego. 
domu znajdowała się tylke 
ruszka matka gospodarza. 
ndyci zażądali wydania pie- 
ędzy. Kiedy nieszczęśliwa 
bieta odmówiła, tłumacząc 
ę, że niema żadnych pienię- 
y, bandyci poczęli ją bić 
Ibami od karabinów i cię- 
ko ją poranili. Poczem poni- 
szczywszy całe umeblowanie 
mieszkania,orgeszowcy zbiegli. 
3) W dniu 1 sierpnia b. r. 
napadła na dom gospodarza 
na Goczola w Kadłubie pow. 
. Strzelce banda orgeszow- 
w i poczęła strzelać do 
nętrza mieszkania. Następnie 


ego zaś syna ciężko zranili 
głowę, tak, że do tej pory 


Sieć dróg wodnych Rzeczy- 
= pospolitej polskiej jest bar- 

dzo uboga. Najlepiej pod tym 
względem stoi. b. zabór pru- 
i, najgorzej b. zabór rosyj- 
i, najbiedniejszy zarówno i- 
ściowo, jak i pod względem 
anu technicznego dróg. Naj- 
ażniejsza arterja komunika- 
jna Wisła, uregulowana jest 
ęściowo od ujścia Przemszy 
o Zawichostu i od b. grani- 
' rosyjsko-pruskiej do ujścia 
o morza. Cały środkowy bieg 
isły nie jest uregułowany; 
niektórych miejscach tylko 
tnieją urządzenia ochronne, 
yto rzeki zaś w ciągu wię- 
ej, części sezonu uniemo- 


M 


y uregulowane są częścio- 


He. 


u„zględnione w sprawie wy- , 


0 naszej sieci 


wozu węgla górnośląskiego 
do Włoch, eksploatacji gór- 
nictwa oraz terenów nafto- 
wych w Małopolsce. Polityka 
ekonomiczna  polsko-włoska 
będzie mogła rozwinąć się na 
dwóch podstawach, którymi 
są: 1) traktat handlowy z dn. 
12 maja, ratyfikowany przez 
sejm polski, oraz 2) układy 
węglowe i naftowe. Prócz te- 
go Triest staje się portem 
dla ruchu wychodźczego z 
Polski do Ameryki południo- 
wej. 


= Teror na Sląsku G. 


(Od naszego korespondenta). 


Katowice, 12 sierpnia. 


musi się jeszcze leczyć. Po- 
czem, zrabowawszy wiele rze- 
czy i zdemolowawszy mie- 
szkanie, bandyci zbiegli. 

+) W dniu 18 lipca br. do 
mieszkania Jana Czarneckiego 
w Zabrzu przy ulicy Hoch- 
gesansar. Ne 24 napadli ban- 
dyci orgeszowcy pod wodzą 
Bruna Pelki z Zabrza i zażą- 
dali od gospodarza, aby na- 
tychmiast otworzył drzwi i 
wpuścił ich do wnętrza.. Kie- 


dy, przewidując  niebezpie- 
czeństwo, Czarnecki odmówił 
ich żądaniu i począł wołać 


przez okao o pomoc, bandyci 
przemocą wyważyli drzwi i 


wtargnęli do pokoju. Następnie 


poczęli bić gospodarza gumo- 
wemi pałkami tak długo, aż 
stracił przytomność. Z odnie- 
sionych ran do tej pory musi 
się leczyć w szpitalu. 

5) W nocy z 8 na 9 lipca 
br. dom Marji Kampnik z 
Wielopola powiatu rybnickie- 
go otoczyła Reichswera w sl- 
le blisko 100 į żołnierzy w 
kaskach. Od obecnej gospo- 
dyni zażądali, aby natychmiast 
wpuściła ich do wnętrza. Gdy 
uczyniła to. żołnierze poczęli 
rewidować mieszkanie. rzeko- 


mo szukając broni. Następnie, . 


gdy broni nie znaleziono w 
mieszkaniu, bandyci poczęli 
znęcać się nad gospodynią i 
jej dziećmi. Na pożegnanie 
jeden z żołdaków strzelił z 
rewolweru i ranił obecnego 
brata Kampnikowej w prawe 
ramię. 

6) Wieczorem 29 lipca b.r. 
na powracającego do domu 
Józefa Kielszka naulicy Dort- 
str w Turze (Welendorf) na- 
padło dwuch orgeszowców i 
poczęli go bić gumowymi 
pałkami, wołając przytem, aby 
natychmiast wynosił się do 
Polski. Jeden z bandytów z 
całej siły uderzył nieszczęśli- 
wą ofiarę w głowę, zadając 
mu ciężką ranę i wybijając 
prawe oko. 


dróg wodnych. 


Jakie prace są wykonywane i projestowane? 


wo Dunajec i San. Pozatym 
w Małopolsce częściowo ure- 
gulowany jest również Dniestr. 
W byłej dzielnicy pruskiej o- 
prócz Wisły, wymienić należy 
Brdę i Noteć wraz z kanałem 
bydgoskim (og. dług. 179 klm.) 
Jest to jedyna droga wodna 
w dobrym stanie, odpowiada- 
jąca nowoczesnym wymaga- 
niom techniki i mogąca prze- 
puszczać statki 400-tonowe. 
Górna Noteć, łącząca kanał 
bydgoski z Gopłem, może 
przepuszczać statki 150-tono- 
we. Również uregulowana War- 
ta, wobec przeprowadzenia 
kordonu polsko - niemieckiego 
ma znaczenie komunikacyjne 
wyłącznie lokalne. 

Naturalne drogi wodne na 


kresach jak: Niemen, Prypeć 
znajdują się w stanie zupełnie 


‘dzikim, istniejące zaś kanały 


Augustowski, Królewski, i O- 
gińskiego posiadają urządze- 
nia bardzo pierwotne i zni- 
szczone są przez wojnę i za- 
puszczone. 

W chwili obecnej prowa- 
dzone są na polskich drogach 
wodnych prawie wyłącznie 
prace konserwacyjne. Budowa 
dróg sztucznych, jak również 
nacjonalne wyzyskanie dróg 
naturalnych wymaga wszech- 
stronnych studjów topograficz- 
no-hydrauliczno -klimatycznych 
To też od całego szeregu lat 
ministerjum robót publicznych 
prowadzi pomiary wodosta- 
nów i t. p. i opracowuje plan 
całokształtu polskich dróg wo- 
dnych. W pierwszym rzędzie 
uwzględnione będzie połącze- 
nie zagłębia węglowego z do- 
rzeczem Wisły, oraz będą wy- 
konywane w dalszym ciągu 
roboty od Krakowa do Za- 
wichostu. 

Przewidywane jest też wy- 
kończenie portu handlowego 
na Saskiej Kępie pod Warsza- 
wą. Ukończone są już studja 
wstępne nad połączeniem kolei 
Modrzejów — Spytkowice z 
trasą kanału Dunaj — Odra 
— Wisła pod Krakowem, roz- 
poczętego już za czasów a- 
ustrjackich. Prowadzone są 
studja nad kanałem Warsza- 
wa — Modlin, kanałem obwo- 
dowym pod Warszawa, oraz 
kanałem ujścia Sanu — Kra- 
ków. Projektowane jest połą- 
czenie tego kanału z Dnie- 
strem oraz Prutem. W ogólnych 
zarysach opracowany jest pro- 
jekt kanału Łęczyca — Toruń 
z odgałęzieniami do Warsza- 


wy i Poznania. Ukończono 
już projekt kanału Górny 
ląsk — Warszawa przez 


Łódź i Łęczycę. Projekt roz- 
patrywany jest obecnie przez 
specjalną komisję minister- 


jalna. 
; (A. W.) 


kraju. 


Katastrofa kolejowa. O godz. 
2 między staciami Baranowiec 
a Lory na Sląsku, wykołeił się 
pociąg osobowy Nr 1150 na 
przejeźdze 15 klm Parowóz 
rozbity, 5 wozów wykolejenych 
i silne uszkodzonych  Zabita 
kobieta nieznanego nazwiska, 
4 osoby ciężko, 8 lekko ran- 
nych. Przypuszczalną . przyczy» 
ną katastrofy był podłożony na 
przejeżdzie kolejowym ciężki 
kamień Ruch kolejowy wstrzy- 
many do chwili uprzątnięcia 
rozbitego taboru. 

Pomnik poległych. W Ciecha- 
nowie odbędzie się d. 27 bm. 
odsłonienie pomnika ku czci 
pamięci poległych ułanów 203- 


go pułku na miejscu pierwszej - 


bitwy. 


Gwałty  małoruskie. Prasa 
lwowska podaje, że nieznani 
zbrodniarze podłożyli pod po- 
ciąg w miejscowości Pletycze, 
koło Kołomyi, minę. Pociąg 
cudem jedynie uniknął kata- 
strofy, przejechał bowiem 


przez minę, lecz ta nie wy- 


buchła. 


SES MB PGA PAGAN WATA 
DETAN WSR BRA RES 


| Wielki wybór gotowych | 


ubiorów mękich 
po cenach prawdziwie kon- 
kurencyjnych poleca 


| WAGŁAW. MIESZALSKI 
| Pogoń Ciepła M 4 


AN ADEREN 0 Nm 


ED RZAD 53 MA EEn A PAPZAZĘWY 
ETWA" „KET GÓRN BR A MARY 


BALA z WAJNREBÓW i ZYGMUNT. 
MITTELMANOWIE .. 


zawiadamiają, że ślub ich odbył się dnia 
10-go sierpnia r. b. 


SYNDYKAT ROLNICZY ae a ago SRODA, 


| Adres Telegraficzny: SYWDYKAT, I wów. 


KSIĘGARNIA i BIURO DZIENNIKÓW 
99 
„WYGODA 
ulica Warszawska 4: Konto czekowe P. K. O. Ne 61251. 3 
— Przyjmuje prenumeratę na wszystkie pisma. — — ne 
„WYGODA“ dla wygody Publiczności otwiera w dn. 1 sierpnia j 
BIBLJOTEKĘ — WYPOŻYCZALNIĘ NOWOŚCI. _{ 
BIBLJOTEKA ZAOPATRZONA we WSZYSTKIE NOWOŚCI. 
I-sza filja dla dzielncy Sieleckiej, 
ul. RENARDOWSKA 24. 


4 


| OGŁOSZENIE. 
e Urząd gminy Łagisza podaje do wiadomości, że 


w lokalu Urzędu gminnego w dviu 13 sierpnia r. b. o go- 
dzinie 6 ej i pot popełudsiu odbędzie się 


"LICYTACJA 


dzierżawy polowania na terenie gruntów mniejszej poło- 
wy wsi Łagisza ze wschodniej strony zawierającej około 
500 mórg. ! 
Termin dzierżawy 2-letni poczynając od 23 sierp- 
nia r. b. Reflektanci zgłoszą deklaracje swe zapieczęto- 
wane podczas licytacji 
Licytacja rozpocznie się od sumy 27 tys. mk. in plus. 


ia 


ZDUNÓW $ 
- POSZUKUJE 


wędział budowlany kop. „Saturn“, . j 


1536=2—1 


T-wo Akcyjue Fabryki Portland Cemen: 
tu „Wysoka w Wysokiej, poczta Lazy, 
poszukuje: 

1) MAKUCZYCIELKI (LA) do powszech- 
nej 4-ro klasowej szkoły fabrycznej. 

2) RUTYNOWABEGO MAJSTRA do 
dozoru i naprawy kotłów wodnorurkowych. 

Oferty wraz z odpisami świadectw pro- 
simy składać bezpośrednio pod adresem Ce- 
mentowni. 1544 —3—1 


JRXXXXXXXXXX 
IXXXXXXXXXXX 


Baczność! 


Od dnia 15-go lipca r. b. został otwarty pierwszy 
oddawna cczekiwany wielki skład wędlin w Zagłębiu, 
urządzony podług najnowszych wymagań hygieny pod | 
nazwą: 


„Zrzeszenie 
 Rzemieślniczeć 


Sielce Renardowska Nr. 53, iilja w Sosnowcu 
ulica 3 go Maja Nr. 18, 


za zadanie zadowolnić najwybredniejszego 
klienta. i3 


Które ma 


aan a Kij 
. 


NESEOCGWSNIE E EN ET T BWT, 


= 


NOWOŚĆ ! 


| Nie zamawiajcie dopóki nie ujrzycie. naszej pracowni | 


modeli paryskich 


DLA PAŃ i PANÓW w ZAGŁĘBIU! 


Nie zamawiajcie dopóki nie ujrzycie naszej pracowni I 
Znani wspólnicy, uzdelnieni majstrowie krawiecoy, kóórzy posiadali przez kilka lat każdy s osobna pracownię 


DIGE 


Nowośći 


lokal spółki mieści się tymczasowo w pracowni p. Apfelbauma 


Modrzejewska 15,1 pietro front wejście z Targowej w kramie 
w której będą wykonywane wszelkie obstalanki i zamówienia z materjałów własnych i powierzonych podług najnowssych 


Jako majster cechowy i doskonała znajomość fachowa wspólników, daje rękojmię 8z. Kl, a zarazem gwaraację, 
że wykonanie jesk pod własnym kierownictwem, że powiersone reboty wyšonane będą solidnie, anio, — z którą Zadna inza 
firma krawiecka nie jest zdolna konkurować i ża najwybrsdniejsze wymagania będą uskuteosnions 

Zasnaosyó należy, śe p, Urmau posiada następujące odsnaszenia jakie otrzymał za wykwintne prace: Medal złoty 


(Berlin 1908), medal słoty i dyploa honor (Braxeella 1910), madal złoty i, dyplom honor. (Rzym 1910) medal srobrny Rostow 


nad Donem (1911), medal brensewy (Bossarabi« 1911). 


Którzy W., P. cheą sią anbespieczyć na Sezon zimowy » robotami fatósnimi, niech się zgłoszą wcześniej. 
Dana pracownia posiada na składzie wybór śowarów krajowych i angielskich, W naszej pracowni pracują wykwalifikowani 


pracownicy krawieccy. 


Mając nadsieję, że Sx. Kl. zaszosyci nas swymi zamówieniami, pozostajemy z szacunkiem 


= p ubiorów damskich i męskieh i są znani dla Śs. PI. Zagłębia 
` A otworzyli największą pracowaię Y 
; = ubiorów damskich i męckieh p.n. „ELEGAŃ T0 


| 


„URPA”” 


pracownia ubiorów damskich 
i męskich I-sze piętro front. 
CRE ER ITE EAE CWE EOT SEESE O ATA E S, EN SEASSA 


Nioiejszym mamy zaszczyt podać do wiadomości, 


FABRYKA MATERJAŁOW WYBUCHOWYCH 


że dawniejsza 


prowadzona 
pod firmą: 


„FABRYKA KIE MIEDZIARKITU KSIĘCIA PSZGZ PSZCZYŇSKIEGO" 


a później pod firmą : 


- „ZAKŁAÓY JY MIEDZIAKKITU KSIĘCIA PSZCZYŃSKI EGO 


TOWARZYSTWO KOMANOYTOWE w KOPALUI BRADE” 


posiada jak dotychczas firma 


a „ GRABIANO: 


erainq 


[0-10 


W mieh Pozaani, Bydgoszczy, Warszawie i BESROWCH. 


 Gówkneśląskie 


pizeszin drogą kupna na naszą własność. 
RAŃRA reprezentację Je! 


TST 


Lakłady Materjałów Wybuchowych 


EM Ake. W Górnych Łaziskach, pow. Pszezyński. 


CE E T 


WAŻNE DLA KOGŁERATYS, STOWARZYSZEŃ CHALE- 


e 
Homai a 


STJEÁSKICH, SEJMIKÓW, KÓŁEK ROLNICZYCH 


JEDYNA KOOPERATYWA 1537-6-1 
W ŁODZI, ANDRZEJA 3. 


TOWARZYSTWO WSPÓŁDZIELCZE 


SKLEP BŁAWATNY” 


Handlu towarami bławatnymi. 
trzedstawicielstwa fabryk łódzkich i innych. 
Sprzedaż hurtowa i detaliczna: 
materjałów, wełnianych, półwełnianyeh, po 
ścielowych, tewary garniturowe męskie i 
damskie, batysty etaminy I t. d 
Wysyłamy na żądanie próby załatwiamy pocztowe 
obstalunki solidnie i szybko. 
Posey won chrześcjańskim dostarczamy towary 
ma keesyt 


| 


1 
EB 
A 

` 


B 


SSSSZNSS 


Ostrzeżenie. 


Niniejszym podajemy do wiadomości naszych Szano- 
wnych Odbiorców, że powstała ostatnio firma „Związek Do 
"stawców Węgls Kumiencego w So3noeweu" niema nic wspólne- 
go z naszą firmą „Zjedneezenł Dostawcy Węgła Kemiensego w 
Zawierciu” i że zgodnie z art. 30135Dz. Urzędowego Ne 2 
z 1919 r. wystąpimy na drożę sądową przeciwko założycie- 
lom tej firmy pp Br. Hoffmanowi i innym o zaprzestania 
używania tej nazwy powodującej pomieszanie z naszą firmą. 


4, poważaniem 


Zjednoczeni Dostawcy Węgla Kamieńnego | 
w Zawierciu. 
| 


i, 
rud 
Í 
R, 


1507—3—1 


Redaktor i wydawca: Wiktcr Monsiorski. 


FABRYKA 


| WYROBÓW CELLULOIDOWYCH | 


B. HALTER, Będzim 
ul. Małachowskiego M 11 


POLECA: 
75 wzorów klamer 
30 s szpilek 
40 7 garniturów 
15 5 grzebieni 
80 A klamerek 
20 = bransoletek 


w kolorach; hawana, szyldpat, 
biały i żółty. 1564 


"Toe wtosae | 


30 mk. za wyraz. 


| Lokale. | 


szukuje pokoju z kuchnią lub 
| większy lokal, Czynsz od u- 
mowy. Wiadomość „Iekra* w 
Sosnowcu. 3 2 
pozój z kuchnią odstąpię. Będzin, 

Sączewska 25, pracownia obuwia 
Demberszego Puchała. 3:2 
PCE 2 lub 1 pokoju z kuch- 

nią. Cena obojętna. Oferty do re 


dakcji, sub „Inżynier“. 3-2 


pokoju przy familji poszukuje sa- 
motny, najchętniej z eałodzien- 
nym utrzymaniem, Jecz nie konie- 
cznie. Wiadomość: do portjera w 
hotelu Krakowskim. 3-1 


$0 mk, za wyraz. 


PUSTET temam m COEN 


Tee 


predan konia dobrego z brycz- 
ką. Wiadomość Czeladź, apteka. 
3-I 


EA I LETT EE R PZ E 
PR da WY PLA a 55 


fortepian zupełnie w dobrym sta 
nie sprzedam za 300000. Towa- 
rowa 9. m. 8. I-I 
BRE duże belgijskie, nadające 
się do magazynu ew. do sypial- 
ni oraz bieliźniarka, do sprzedania 
okazyjnie. Wiadomość Dąbrowa, 
Hotel Krakowski. 3-3 


Mz do sprzedania. Czeladź, ul. 
Krzywa 25. 3-3 
pe sprzedania linijko z pluszowy- 


mi siedzeniami. Wiadomość S0- 
snowiec, ul. Pilsudskiego 86, w pie 


karni Józefa Guzika. 2-2 
PREZ sklep narożny, przy 
sklepie pokój z kuchnią w do- 


brym punkcie, nadający się na pi- 
wiarnię, kawiarnię lub skład Cena 
przystępna. Sosnowiec, Piłsudskie- 
go 55. Nowak’ 3-2 
SE psa dobrego stróża, czy 
stej rasy buldog, silnie zbudowa 
ny. Wiadomość Sosnowiec, ul. Pił- 
sudskiego 90, kawiarnia. 2-2 


D sprzedania maszyny do szycia, 

bębenkowe i czółenkowe „Singe 

. Pogoń, ul. Racławska 3. "Rogo- 
2-2 


J? sprzedania wanna kąpielowa 
miedziana, kocioł miedziany, tre 
mo, kredens i magiel, wszystko w 
dobrym stanie. Wiadomość w ad- 
ministracji „Iskry“. 3-2 
om z oficyną wraz ze sklepem i 
piekarnią, jedyną w dzielnicy 
Zagłębia Dąbrowskiego, ogród o- 
raz 3 morgi pola, wtem 1'/, mor- 
gi wapiennej kamionki z piecem 
do wypalania wapna, z powodów 
familijnych korzystnie do oddania 
Wiadomość w Biurze Ogłoszeń Ko 
kotka w Będzinie. IA 


qprzedam połowę nieruchomości 
w śródmieściu Sosnowca na do 
godnych warunkach. Dwa pokoje. 
kuchnia, przedpokój zapewnione. 
Wiadomość Pogoń, Marjacka 8, m. 
F 1-1 
jem w dobrym punkcie przy ko- 
palni do sprzedania. Dla mabyw 
cy wolny lokal i skle nadający 
się na każdy interes, adoris 


wz 


Sosnowiec „Iskra“. 1-1 
yass wozową w dobrym stanie 
kupię zaraz. Zgłoszenia, Dąbro 
wa Górnicza, Niczewski ul. Staw- 
kowska Ne 9. 3-1 


Bri do sprzedania. Wiadomość, 
fskra* Będzin. 3-1 


peana zupełnie nowe zagranicz- 
ne do sprzedania. Sosnowiec ul. 


3-g0 maja 20 m 5. 


SERT 


Posady i praca. 
|  Zsofiarowane 80 mk, za wyraz. 


(eooni dobrego poszukuje Dwór 
„Mijaczów, stacja i poczta Mysz- 
ków. 3-3 
pora pielęgniarka do chorego bę 
dzie zaraz przyjęta. Zależy na 
szybkości. Wiadomość w admini- 
stracji „Iskry“. 232 
pogo majstra do fabryki kon- 
serw poszukuję Piasecki Stanis- 
law, Sosnowiec Konstantynowska 
UE 3-1 
VE czeladników szewskich poszuku 
je pracownia obuwia Józefa Słu 
żałka w Będzinie, Modrzejowska 
24. oI 


ZZ ZZO 
j Poszukiwane mk. 10 za wyraz. | 
poau miejsca mamki na wy- 
jazd. Wiadomość „Iskra“ Sosno 
wiec. 1-1 


| Różne | 
30 mk. za wyraz i 


EE przyjmuje wszelką iro- 
botę wzakres krawiectwa wcho 
dzącą: Kostjumy, płaszcze, suknie 
damskie i dziecinne, bieliznę dam- 
ską i męską. Wykonanie elegan- 
ckie i solidne, podług najśwież- 
szych żurnali. Pogoń Grochowa 


16 m. 7. Bobrowska. -13 
LE! stenografji polskiej i niemie 
ckiej udzielam. Wiad. „Iskra“ 
Sosnowiec. 3-3 


SS pisania na maszynach H 
Lewkowicza, Będzin, Sączewska 
29, uczy pisać na maszynach syste 
mem amerykańskim. Wydaje świa- 
dectwa uczniom, kończącym naukę. 
2-2 
PAR mód najnowsze. Duży wy 
bór poleca, Józef Hlawski 3-go 
Maja 4. 10-2 
NSZ płaszcze gumowe. Przyj 
muje garderobę do sprzedania. 
Sosnowiec, 3-go Maja 10. Molicki. 
I-I 
iuro miernicze S. Kozłowski i 
S-ka. Sosnowiec, Kołłątaja 6, II 
p. Biuro czynne od 9 rano do 4-ej 
po poł. I-I 
Qoriy, najlepsze i najtańsze naby- 
wać można tylko w Sosnowcu 
w składzie na ul. Warszawskiej Ne 
20, obok kina „Sfinks“. Przychodź- 
cie, a przekonacie się! 1-1 
KĘ kroju haftu, Sosnowiec, Kołłą 
taja 11. Nowakowska. I-I 
OSiaaon dziewczynkę 1 miesięczną, 
Wiadomość „Iskra“ „Sosnowiec, 
1-1 


, Meszny do szycia przyjmuję y 


„nisława Raźniewskiego. 


ZST Di a SCE LYNT NSPJ ZŁA Mra 


ASA 


reperacji wsźelkich systemó' 
również kupuję stare oraz wykon: 
wam wszelkie roboty szynitowe 
reperacje wchodzące. w zakres ś 
sarski. A. Chmielarski, Józefów 
dom p. Kondzieli. IŚT W 

oszukuję wspólnika z kapitałem 
"do handlu winno-kolonjalnego. i 
Kencesję i lokal mam. Wiadomość, 
Sosnowiec. Piłsudskiego 50, m. 14. 
I-1 


I”: 9 sierpnia sędziwa staruszka 
na targu w Będzinie zgubiła 6. 
monet złotych 10 cio: rublowych, 
jedną 15 rb., 70 mkn., weksel na 
imię Walenty Stachurski, zegarek. 
złoty damski i kwit na dzierżawę 

pola, wystawiony przez Bank Han M 
dlowy w Sosnowcu. Znalazcą pro- 

szony jest o zwrot do „Iskry“ HBę- 

dzin, za wynagrodzeniem. 1:1 4 l 


Zgubione dokuntsniyij 
20 mk. za man 


dward Polak zgubił dowód osodai 
bisty wydany przez Dyr. ad 
wą w Sosnowcu. 333418 


W ;odarczyk Jan zgubił książkę Ka ję 
sy Chorych z Huty Bankowej. SR. 
3-203 
tanisiaw Domagała zgubił kartę nod 
powołania wydaną przez PKU. — 
Pińczów. 3-3 
Wosinek Leon zgubił paszport poł 
ski, wydany przez gm. Kruszy-- 
na, powiat Noworadomsk. 3:30 
Ko owi Stanisławowi skradzio-- 


no kartę demobilizacji wydaną 
przez 10 p.p w Łowiczu. c 


373UUNEE 

hrobak Stefan zgubił kartę Ba ji 

bilizacji wydaną przez POK f 

będzin. 3- a po. 
ylbersztajn Szulim zgubił pasz- 
port zagraniczny, wydany przez 
Starostwo Będzińskie. * «3388 
lik Edward zgubił kwest- 
jonarjum z Kasy Chorych oraz. 
pobyt kartę STA przez. kop. 

„Wiktor*. 


BSE Goldfajn zgubił kartę po- 
wołania wydaną w P. K. U. Bẹ- 


dzin. 3-3 
Jaena legitymacja: od roweru 
za Ne 1411. 373 7 


persrichr Mendel zgubił kartę po: 
wołania wydaną przez P. K. U. 
Będzin. 3-3 
W. Zygmunt zgubił SOBA demo 
bilizacji wydaną przez P. K. U 
Będzin, 3-3 


uzewski Józef zgubił książkę Ka- 
sy Chorych, wydana przez ko 


Milowice i kartę powołania wyda- 


przez PKU. Będzin. 3-2 

| CER Andrzej (rocznik 1890) 
zgubił kartę powołania wydaną. 

przez PKU. w Gródku Jagielloń- 

skim. 3-2 


poszi Józef zgubił kartę powoł 
nia wojskowego, wydaną prze 
PKU. Nowo-Radomsk. Źwróci 
„Iskra“ Dąbrowa. 3-2 
pon Jakóbowi skradziono por 
tfel, w którym było: 5 tys. 300 
mkp. karta demobilizacji, wyda 
przez kadrę 9 pp leg. w Zamościu, 
zaświadczenie wojskowe rusznikar- 
skie, 2 świadectwa Kursu ruszn 
karskie, dyplom oznaki honorowej, 
cenzura z szkoły rzemieślniczej w. 
Olkuszu. 3-2 
uzik Anna zgubiła książkę Kasy 
Chorych wydaną w Sosnowcu. 
Zwrócić „Iskra“ Dąbrowa. 3-2 
Ne Wel Frymeta Hamburgi 
zgubiła dowód osobisty wyda 
przez Mag. m. Sosnowca. 3-2 
| ZE karta powołania wydana 
przez PKU. Będzin na imię S 


p 


3-2 
EB Władysław zgubił świade. 
ctwa górnicze, jedno wydane 
przez kop. „Zdzisław“, drugie przez 
kop. „Lilich Ostrawa“ pod Strze- 
mieszycami, dowód osobisty wyda 
ny przez gminę Zajączków powiat 
Kielecki. Łaskawy znalazca zwróci 
biuro Dzienników Szenhofa Dąbro 
wa Górnicza. 
Ro Rom Augustynowi sktadzidj 
no paszport, wydany przez gm. 


Bobrowniki. 3-1 
REBU Jan zgubił KA Kasy 
Chorych z kop. Florat / 1=r 


se Jan zgubił książkę Kasy Cho 
rych wydaną przez kop. „Flora“ 
w Dąbrowie. Zwrócić „Iskra“ Dą= 
browa. 3-1 
KE Piotr (rocznik 1889) zgu 
kartę powołania wydaną prz 
PKU. w Pińczowie. i 
SE Jan zgubił dowód '080- 


bisty wydany przez gm. Gruszów 
i różne dowody. g 
Rin Hersz (rocznik 1896) zg! 2 
bił książeczkę odroczenia wyda 
ną przez PKU.'w Będzinie i dowód 
osobisty, wydany przez Magistrat 
m. Będzina: * 3-1 
askier Mariem zgubił dowód 080 
bisty, wydany przez Magist 
m. Będzina. 3-14 


Tłocznia Spółki Wydaw. „Kurjera Zagłębia”. 


Przed kilku dniami, korzy- 
stając Z łaskawego pozwole* 
nia naczelnika więzienia bę- 
qzińsko- dąbrowskiego, p. Kier- 
 kowskiego, i w obecności te- 
iedziłem zakład ten i 


„pozatym więźniowie trak- 
wani są po ludzku, ubrania 
ają zupełnie znośne, co zaś 
pożywienia, napewno po- 
zdrościłby im niejednokrot- 
e nasz żołnierz. 
O jakimkolwiek biciu czy 
teroryzowaniu więźniów mo- 
y być nie może, jednym sło- 
em, jest im tam lepiej, niż 
ejednemu biedakowi na wol- 
ności, nie mającemu często 
co do ust włożyć i dachu nad 
głową. 
- Na wstępie uderzył mnie 
wzorowy ład, porządek i czy- 
 stość, panujące w całym gma- 
chu więziennym, oraz rygor 1 
 subordynacja nietylko wśród 
więźniów, lecż także i między 
służbą więzienną. i 
Obecnie więzienie posiada 
około 230 pensjonarzy. Umie- 
szczeni są w 19 celach i na 
drzwiach każdej celi wisi ta- 
iczka, zawierająca opis loka- 
rów, 
as trwania kary. 
Każdy z odbywających karę 
ięzienną ma bieliznę, ubranie 
siennik oraz miskę i łyżkę 
wszystko czyste. Więźniowie 
jelą się: na będących pod 
edztwem, odsiadujących ka- 
, małoletnich. i kobiety. 
aPrzy, 


g 


więźniów 
poza więzieniem. 
arówno w warsztatach, jak 
iw robotach poza więzien- 
ch więźniowie pracują bar- 
dzo chętnie, gdyż dla więzszo- 
ści największą karą jest ska- 
zanie na bezczynne siedzenie 
w celi, prócz tego, więzień za 
pracę otrzymuje 'pewne wy- 
nagrodzenie oraz pożywniej- 
szą strawę, wynoszącą conaj- 
mniej 50 proc. normalnej ra- 
pol dziennej. 
= Wielką bolączką jest brak 
ee warsztatów wię- 


_ziennych. i 

= Przy zaludnieniu więzienia 
, można byłoby zatrudnić pra- 
cą conajmniej 200 pensjonarzy 
l gdyby „były warsztaty, utrzy- 
manie więźniów nietylko nic- 
by skarb nie kosztowało, lecz 
o dawałoby zyski, jak 


to ma miejsce na Zachodzie. 
Obecnie najważniejszym źró- 
 dłem zarobku są roboty poza- 
więzienne, na które jednak 
mogą być wysyłani tyiko wię- 
 Źniowie karni z małymi wyro- 
kami, gdyż za ucieczkę wię- 
mia nawet z robót powyż- 
,Szych odpowiedzialny jest oso- 
biście naczelnik więzienia (!). 
e dozór ten jest ścisły, 
Świadczy fakt, iż w ostatnim 


nego wypadku ucieczki. 

_ Stosunek więźniów nawet 
„do niższej służby więziennej 
Jest zupełnie poprawny i jeże- 
« li zachodziła potrzeba wymie- 
zenia kary dyscyplinarnej, to 
Jedynie na skutek zdarzają- 
cych się od czasu do czasu 
z, porozumień pomiędzy wię- 
niami, lub też usiłowaniem 
nielegalnego porozumienia się 
że światem zewnętrznym, za 


Instytut karno - 


__ więzienie bądzińsko-dąbrowskie. 


. towana, z której 


rodzaj przestępstwa i 


"zamiar zwrócić się do jedne- 


-. więzieniu istnieje war- 
i, stolarski, sz i 


trzechleciu nie było ani jed-. 


ZWS Na „WAZÓW (5 


umoralniający, 


Będzin, 10 sierpnia. 


pomocą kartek, czyli t.zw. gry- 
psanek. 

Tu trzeba zaznaczyć, że do 
najcięższej z kar dyscyplinar- 
nych zaliczyć należy trzydnio- 
wy ścisły areszt, w tym naj- 
wyżej dwa dni bez gorącej 
strawy, zarówno więziennej, 
jak i przysyłanej z miasta oraz 
pozbawienie prawa korzysta- 
nia z odwiedzin. 
` W więzieniu jest również 
bibljoteczka, obecnie komple- 
odsiadujący 
karę korzystają b. chętnie; o- 
becnie zarząd więzienia przy- 
stępuje do urządzenia szkoły 
dla więźniów, czemu dotych- 
czas stał na przeszkodzie brak 
odpowiedniego lokalu, gdyż 
więzienie jest stale przepeł- 
nione i dopiero w ostatnich 
dniach, dzięki .wysłaniu pew- 
nej ilości przestępców do wię- 
zienia w Piotrkowie, zarząd 
więzienia urządza szkołę w 
najobszerniejszej i posiadają- 
cej najwięcej światła celi. 

Więzienie będzińsko - dąb- 
rowskie posiada także etat 
nauczyciela, natomiast brak 
jest stałego kapelana, czemu 
stoi na przeszkodzie małe wy- 
nagrodzenie, które obecnie, i 
to na skutek starań zarządu 
więziennego, wynosi aż dwa 
tysiące mk. miesięcznie, to też 
w niedziele i święta, jeżeli kre- 
dyty na to pozwalają, zarząd 
więzienia zwraca się do miej- 
scowego kanonika, który de- 
leguje jednego z księży celem 
odprawienia mszy św. i wy- 
głoszenia kazania dla wię- 
źniów. 

Ponieważ brak stałej opieki 
duchowej źle wpływa na wię- 
źniów, zarząd więzienia ma 


go z prefektów szkół po 


el: À 

altruistycznych. 
Altruistą jest także lekarz 
więzienia, dr. T. Kosibowicz, 
który za swą pracę pobiera aż 
trzy tysiące mk. miesięcznie, 
a pon eważ takie wynagradza- 
nie ludzi wykształconych i su- 


p 
ek 


miennie wypełniających swe- 


obowiązki kompromituje tyl- 
ko odnośne władze i zniechę- 
ca ludzi do pracy, czynione 
są starania, aby wynagrodze- 
nie to podnieść do jakiegoś 
możliwego poziomu. 

Więzienie posiada również 
etat felczera więziennego, z 
pensją około 70 tysięcy mk. 
miesięczny. 

Więźniowie mają prawo co- 
dziennie zgłaszać się w go- 
dzinach wyznaczonych do fel- 
czera, który bada stan ich 
zdrowia i kwalifikujących się 
do szpitala przedstawia leka- 
rzowi więziennemu. 

Do ambulatoryjnego lecze- 
nia chorych więzienie posia- 
da własną apteczkę. 

Zaznaczyć należy, że do- 
tychczas personel więzienny 
niema prawa korzystać z po- 
mocy lekarskiej, ani też z 
medykamentów, a na wypadek 
zasłabnięcia lub choroby, le- 
karz i felczer więzienni udzie- 
lając pomocy, wzbraniają się 
jednak od przyjmowania ho- 
norarjum. 

Przybywający do więzie- 
nia osobnik jest kąpany, o- 
dzież zaś dezynfekowana i 
manipulacja ta powtarza się 
obowiązkowo co miesiąc. 

A teraz kilka słów o spra- 
wie dość ważnej, gdyż o je- 
dzeniu. 

Przybyłem do więzienia nie- 
spodziewanie w porze obia- 
dowej 1, między innymi, zwie- 


WO E PESCSY ASPI A REST DY M 


dziłem także kuchnię wię- 
zienną. 

Jakże to często słyszało się, 
że żołnierzy naszych karmio- 
no śledziami, kapustą i złym 
chlebem, tymczasem złodzie- 
je i bandyci otrzymują trzy 
razy dziennie gorącą strawę i 
funt chleba, próc” tego przy- 
noszą im jeszcze tzw. wałów- 
ki, tj. żywność z nazewnątrz. 

Własnymi oczyma widzia- 
łem sześć dużych kotłów, wy- 
pełnionych smaczną, gęstą 


grochówką z kartoflami, suto 


okraszoną słoniną i napewno 
jedzenia takiego nie jeden z 
nich niemiał na wolności. 

Na każdym kroku widać 
dążenie, aby dawne ponure, 
straszne i naprawdę * zniepra- 
wiające i zwyrodniające fi- 
zycznie i duchowo więzienia 
zamienić na. zakłady, gdzie 
odsiadujący karę traktowany 
jestprzedewszystkim po ludzku 
i aby osobnikowi, który poraz 
pierwszy tu się; dostał, utru- 
dnić kształcenie się w zawo- 
dzie złodziejsko - bandyckim, 
przez staranny podział i se- 
gregację więźniów, z drugiej 
zaś strony .dąży się wszelkie- 
mi sposobami do umoralnia- 
nia więźniów. 

Przepisy więzienne są pod 
każdym względem bardzo 
drobiazgowo opracowane i wy- 
magają, od władzy więziennej 
dużego nakładu sił i pracy. 

Zauważyć należy, iż w wię- 
zieniu będzińsko-dąbrowskim 
zatrudnionych jest 27 niższych 
funkcjonarjuszy, 2 urzędników 
kancelaryjnych, 2 inspektorów, 
naczelnik więzienia i wszyscy 
mają pracy po uszy. 

Chociaż niżsi funkcjonarju- 
sze starają się przestrzegać 
przepisy o 8 godzinnym dniu 
pracy, jednakże służba ich ze 
względu na różnorodny i skom- 
plikowany charakter pracy 
trwa do 10 godzin na dobę. 
Również dyżury inspekcyjne 
trwają bez przerwy, stanowi- 


zdyż ten musi być wszędzie 
awsze, a więc do pewnego 


stopnia i on jest pozbawiony 


zwykłej swobody, z jakiej ko- 
rzystają pracownicy innych dy- 
kasterji i nawet mieszka w 
więzieniu, co również do rze- 
czy przyjemnych zaliczyć nie 
można. “ 

Zdawałoby się, że funkcjo- 
narjusze więzienni ze względu 
na ciężkie obowiązki i pracę 
oraz odpowiedzialność, a na- 
wet niebezpieczeństwo, zagra- 
żające im na każdym kroku, 
winnni być wynagradzani bar- 
dzo dobrze, tymczasem prze- 
konałem się, że i tu sprawa 
postawiona jest fatalnie i w 
wielu wypadkach widać więk- 
szą dbałość władz centralnych 
o więźniów, niż o własnych 
pracowników. 

Aby wychodzący z więzie- 


sko zaś naczelnika więzienia 
nie jest do poz 


nia nie pozostawał bez środ-. 


ków do życia, co mogłoby z 
powrotem zaprowadzić go do 
celi i aby ułatwić mu otrzy- 
manie pracy, zostanie wkrótce 
otworzony patronat nad wię- 
źniami, dzięki inicjatywie 'adw. 
Forellego. 

Instytucja ta będzie miała 
trudne, lecz zarazem bardzo 
wdzięczne pole do pracy i nie- 
wątpliwie odpowie należycie 
zadaniu. 

Jakkolwiek do naszych prze- 
pisów prawnych nigdy nie 
miałem specjalnego nabożeń- 
stwa, to dopiero po zwiedze- 
niu więzienia przekonałem się, 
jak są niedostatecznie i źle o- 
pracowane, boć w więzieniu 
tym siedzi zaledwie garstka 
ludzi z góry skazanych na spę- 
dzenie życia swego na kradzie- 
żach, rozbojach lub w więzie- 
niu, gdyż obarczonych dzie- 
dzicznie, lub przez zły los do 
tego zmuszonych, całe zaś ar- 
mje paskarzy, oszustów miljo- 


= FZ 


nowych i t. p. hjen wojennych — 


korzystają nietylko z zupełnej 
wolności, lecz gdy któremu 
noga się powinie, umie on, 
dzięki swym miljonom, wykrę- 
cić się: sianem i w dalszym 
ciągu rabować... 

G. 


Kronika. 


Kalendarzyk. 


(3 


niedziela 


Przed wyborami. 


Konferencje, odczyt, wiece 
I uczone pogadanki, 
Szepty w kątach, targi, hece, 
Obiecanki i cacanki, 
Tamten program piękny pisze, 
Ten do sasa, ów do lasa, 
Tu afisze, tam afisze, 
Podrożała już kiełbasa; 
l co gorsza, wielkie nieba, 
Zapas cukru już wymiera, 
Niema mięsa, niema chleba, 
Kupiec na coś fundusz zbiera, 
Zakazane jakieś gęby 
Wnoszą zamęt wśród liderów, 
Ten wybite ma juź zęby, 
Tamten zapas rewolwerów, 
Kto ma zamiar siedzieć w sejmie, 
Zatuszował wszelkie zbrodnie, 
Wszystkim kłania się uprzejmie, 
Postrzępione nosi spodnie 
Irozrzuca wokół grosze, 
Choć był skąpy do tej pory, 
Z tego więc wszystkiego wnoszę, 
Ze niedługo już wybory. 

wez Éwierk. 
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Dziś Hipolita i Kasjana 
Jutro Wig. Euzebjusza 
4.35 
7.35 


Wsch. słońca 


Zach. A 


Odwołanie dzisiejszego wiecu. 
Zapowiedziany na dzisiaj wiec 
miejscowego komitetu organiza- 
cyjnego pod hasłem: Gospodar” 
cze Odrodzenie Polski — nie 
odbędzie się z powodu niemo: 
żności przyjazdu delegatów war- 
szawskich. | i 

O nowym terminie wiecu bẹ- 
dą podane ogłoszenia 


Wycieczka. Staraniem ajencji 
stowarzyszenia polskich me- 
chaników w Chicago zorgani- 
zowana została wycieczka dla 
amerykan, którzy ckcą bliżej 
zapoznać się z Polską. Wy- 
cieczka wyjedzie z Nowego 
Jorku dnia 22 sierpnia i zwie- 
dzać będzie główne ;centra i 
miejcowości w Polsce, a mię- 
dzy innymi i nasze Zagłębie. 

Rejestracja oficerów. W myśl 
rozkazu M. S. Wojsk wszys- 
cy oficerowie (równorzędni) 
rezerwy, jak również oficero- 
wie i równorzędni armji za- 
borcz., którzy w W.P. nie słu- 
żyli, a mogą wykazać się do- 
kumentami stwierdzającymi ich 
stopień oficerski w armjach 
zaborczych winni najpóźniej 
do 14-go sierpnia zgłosić się 
do zarejestrowania w przyna- 
leżnej powiatowej komendzie 
uzupełnień (PKU). 

Zniżki kolejowe dla pątników. 
Min. kol. żelaznych zezwoliło 
na stosowanie 50 proc. zniżki 
taryfy klasy 3-ej przy zbioro- 
wych przejazdach  pielgrzy- 
mów do Częstochówy i z po- 
wrotem, ale pod warunkiem 
że przejazdy te będą się od- 
bywały w wagonach 
wych pociągami towarowymi! 
względnie towarowo osobowy- 
mi ipod warunkiem, że dy- 
rekcja będzie miała rzeczywi- 


stą możność dostarczenia wa-' 


gonćw względnie pociągów. 


Pozdrowienie młodzieży. Mło- 
dzież jugosłowiańska, zebra- 
na na swym IV kongresie prze- 
słała ministerjum wyznań reli- 
gijnych i oświecenia publicz- 
nego za pośrednictwem posel- 
stwa w Belgradzie i minister- 
jum spraw zagr. następujące 
pismo: 


eh e rl r 


towaro-- 


„Do polskiej młodzieży szkół 
średnich. Zjednoczona jugosło 


wiańska młodzież szkół śred- $ E 
nich, zebrana na swym IV kon- 


gresie, śle braterskie pozdro- - 
wienia polski młodzieży szkół 


średnich“. 


Dowództwo okręgu korpuśne- 


go Nr.5 w Krakowie zawiada- 


mia, że na zasadzie wyjaśnie- _ 


nie Min. spr. wojsk., rozkaz 
o powołaniu nauczycieli rocz- 
nika 1899 na czterotygodnio- 
we ćwiczenie, odnosi się tyl- 
ko do nauczycieli szkół pow- 
szechnych-szeregowych. 
Koniec strajku dozorców do- 


mowych w Będzinie. W ubiegły - 


piątek zakończył się strajk 
dozorców domowych w Bę- 
dzinie, który trwał od 3 lipca. 
Strajkujący otrzymali 400 proc. 
podwyżki. 


Ulgi dla weteranów. Wyszło 
rozporządzenie na mocy któ 
rego weterani z 1831 i 1866 
r. otrzymają 50 proc. zniżki 
kolejowe. W tej sprawie po- 
winni zwracać się inwalidzi 
Zagłębia z r. 1831 i 1866 r. 
do wydziału superrewizyjnego 
DZOSETR w Krakowie 
przez tut. P. K. U. referat in- 
walidzki. 


Z gospodarki naszego magi- 
stratu. Na początku bieżące- 
go roku magistrat solennie 
obiecał, że wybrukuje ulicę 
Barbary w Sielcu. Blisko od 
trzech miesięcy na ulicy tej 
leżą stosy kamieni, położone 
po obu stronach ulicy, a jak 
się dowiadujemy, roboty ce- 
lem doprowadzenia tej ulicy 
do porządku w tym roku nie 
będą doprowadzone do końca 
z powodu braku funduszów. 
Nie byłaby to jeszcze racja 
do poruszania tej kwestji, gdy 
by kamienie nie zajmówały cho 


dników, po których można je- 


dynie suchą nogą przejść do 


kościoła w Starym Sielcu. Jest 


jednak przeciwnie. Magistrat 


ułożył kamienie na chodni- 
kach, pozostawiając dla przej- 
ścia środek ulicy, gdzie błoto 
sięga po kolana, wobec cze- 
go mieszkańcy Sielca popro- 
stu nie mogą dostać się do 
kościoła. Nie wolno nam wąt- 


pić, że zarząd miasta naprawi 


błąd funkcjonarjuszów wydzia- 
łu budowlanego magistratu m. 
Sosnowca. j 


Listy kredytowe pocztowej 
kasy oszczędności stanowią naj- 
dogodniejszy rodzaj akredytywy 
platnej w każdym mieście pocz- 
towym w państwie. Posiadacz 
listu kredytowego może bezzwło- 
cznie w każdym urzędzie pocz- 
towym podnieść dowolne su- 
my. Zamiast przeto wozić z so- 
bą pliki banknotów wszyscy kup- 
cy i przemysłowcy winni zao- 
patrzyć się w listy kredytowe 
PKO., które uczestnikom obro 
tu czekowego wydaje dyrekcja 
PKO. w Warszawie plac Napo- 
leona Nr. 10. Tylko uczestnicy 
obrotu czekowego mogą otrzy 
mać list kredytowy. 

Do zgłoszenia o wydanie li- 
stu kredytowego dołączyć nale- 
ży fotografję podpisaną oraz 
przesłać czek PKO. na sumę, 
jaką pragnie właściciel rozporzą- 


dzać drogą listu kredytowego. 


Korespondencja z PKO. wol 
na jest od opłat pocztowych. 

Otwierajcie konta czekowe! 
, Echa kradzieży. Przed kilku 
dniami Esterze Hofmanowej 
przy ul. Dekierta w Sosouwcu 
skradziono worki za 40 tys. 
mk. W tych dniach policja 
kradzież tę wykryła; 4 osob- 
ników osadzono pod kluczem. 

Napad rabunkowy. Na drodze 
za kopalnią „Flora* w Dąbro- 
wie przed kilku dniami na Pin- 
kusa Griina napadło o godzi- 
nie 6-ej rano 2 drabów, któ- 


rzy zażądali pieniędzy. Napa: 


stnicy zadowolnili się 10 tys. 
marek i umknęli do 
go lasku. 


pobliskie- 
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WE: 


Blużnierca w Niegowie. Za- 
mieszkały we wsi Niegowa 
pod Zarkami Paweł Ciemięga 
bluźnił przeciw religji, Chry- 
stusowi, sakramentom. W nie 
dzielę i święta wykonywaprace 
fizyczne: rąbie drzewo, miele 
it. p. Głupiego Ciemięgę po- 
ciągnięto do odpowiedzialno- 
ści kryminalnej. 

Pożar. W Łagiszy pod Bę- 


dzinem spaliła się w nocy 


"część domu Katarzyny Wie- 


czorek. Pożar powstał z pod- 
palenia, którego miał dokonać 
jej syn Jan, ponieważ tego 
samego wieczoru! groził, że 
spali dom matki. 

Wyrodna córka. Zamieszkała 
we wsi Smoleniu pod Ławier 


"ciem Aniela Bomba przed kilku 


dniami pobiła okrutnie swoją 
matkę i pokrwawiła. Oprócz te- 
go wymyśla stale matkę ordy- 
narnymi wyzwiskami. Wyrodną 
córkę pociągnięto do adpowie- 
dzialności sądowej. 

Handel walutą. Za niedozwo- 
lony handel walutą na czarnej 
giełdzie w Sosnowcu zostali 
pociągnięci ydo odpowiedzial- 
ności sądowej Berek. Cukier 
i Henoch Tobjasz. 

Objecujący młodzieniec. 19-let- 
ni Antoni Szczęsny z Kozie- 
głów pod Myszkowem, prze- 
siadywał w jareszcie w Żar- 
karkach, skazany na 1 rok 
więzienia za kradzież. Umknął 
z aresztu 30 lipca r.b. i odra- 
zu wziął się energicznie do 
pracy zawodowej na swojskim 
terenie: Antoniemu Dworacz- 
kowi w Koziegłowach skradł 
zegarek srebrny za 30 tysięcy 
mk., Stanisławie Grząz w Cyn- 
kowie i Franciszkowi Cesa- 
rzowi skradł produkty wart. 
11 tys. mk.. Janowi Matys i 
Bronisławowi Rutkowskiego 
w Koziegłowach skradł różne 


przedmioty drobne, ostatnio- 


zaś Franciszkowi Janickiemu 
w Rudniku Wielkim usiłował 
okraść mieszkanie i tu został 
ujęty. Osadzono go w wię- 
zieniu, a sprawę skierowano 
na drogę sądową. 

Ofiara, 

Tysiąc marek jako dobrowolną 
ofiarę na szkołę imienia Emilji 
Plater, złożono przez Kaszmo- 
nę Zofję w tutejszym komi- 
sarjacie P.P. w Sosnowcu. 


ansvar: 


Posiedzenie rady miejskiej 
=m. (Czeladzi. 


Czeladź, 12 sierpnia. 


W ub. tygodniu odbyło się 
53-e posiedzenie rady miej- 
skiej m. Czeladzi. 

Przewodniczący burmistrz 
p. W. Frąckiewicz otworzył 
posiedzenie w obecności 17-u 
członków rady miejskiej a 
następnie rada powzięła na- 
stępujące uchwały: 

1) przyjęła protokół z posie- 
dzenia rady z dnia 14 lipca 
br. 2) wybrała na członków 
do podkomisji dla spraw po- 
datku dochodowego pp. W. 
Rabsztyna, S. Łabęckiego i 
Feliksa Jurkiewicza, a na za- 
stępców pp. M. Grzybowskie- 
go, P. Miodyńskiego i H. Re- 
chniea, 3) uchwaliła przystą- 
pić do spółki pod firmą: „Wo- 
dociągi Zagłębia Dąbrowskie- 
go", sp. ogr. odpow. z 4 u- 
działami po 250.000 mk. każdy. 
czyli na ogólną sumę 1.000.00u 
mk; 4) uchwahła na wniosek 
komisji finansowo-budżetowej 
i zarządu miasta podnieść do- 
datek do pensji nauczycielstwu 
z dniem 1 lipca b.r. o 50 proc; 
5) uchwaliła podwyższyć pen- 
sję pracownikom magistratu i 
zarządowi miasta, począwszy 
od 1 lipca 1922 r. o 50 proc; 
6) uchwaliła upoważnić magi- 
strat do poczynienia kroków 
u odpowiednich czynników 


f 


rządowych o, przesunięcie m. 
Czeladzi pod względem płac 
racowników państwowych z 
V klasy miejscowości do II. 
7) uchwaliła wydzierżawić od 
rządu budynki i grunta po 
byłej komorze celnej, oraz 


przeprowadzić ich remont, w 


celu pomieszczenia w nich 
przytułku dla sierot i starców; 
8) uchwaliła udzielić trzyty- 
godniowego urlopu wice-bur- 
mistrzowi p. K. Rudzkiemu. 

Na tym posiedzenie zakoń- 
czono. 


Skrzynka do listów. 


Szanowna Redakcjol 

W numerze 177 „Iskry* z dn. 
10 sierpnia 1922 r. pod rubryką 
„21 tysięcy polaków wysiedlili 
niemcy z Górnego Sląska” czy- 
tamy: „Do ‘chwili cbecnej wy: 
siedlono około 21 tysięcy pola 
ków, z których 15 tysięcy zna- 
lazło już zatrudnienie, natomiast 
6 tysięcy pozostaje bez pracy”. 

Powyższe oświadczenie mija 
się z prawdą. Liczba 21 tysię” 
cy oznacza tylko samych męź- 
czyzn; zarejestrowanych w głów- 
nym urzędzie emigracyjnym Nie 
wchodzą tutaj kobiety, dzieci i 
starcy 

Ogólna liczba uchodźców z 
niemieckiej części Górnego Slą 
ska dotychczas wynosi z górą 
60 tysięcy, przyczym z dnia na 
dzień cyfra ta się powiększa. 

Uprzejmie prosimy Szanowną 
Redakcję powyższe sprostowa 
nie umieścić w redagowanej 
poczytnej gazecie. 


Z wysokim poważaniem 
Zdzisław Wyżnikiewicz. 
referent prasowy gł. urz. emigr. 
na G. Sląsku. 
Królewska Huta, 11.VIII-22 r. 


ronika kielecka. 


Wydatki szpitalne. Magistrat 


kielecki zatwierdził rachunki, 
złożone przez kuratora szpita- 
la św. Aleksandra p. Adamo- 
wicza, na sumę 1.309.790 mkp. 
przy zwrocie 9.790 mkp., wy- 
datkowanych przez niego przed 
otrzymaną zaliczką, a na dal- 
sze potrzeby asygnował nową 
zaliczkę w sumie1.300.000 mkp. 


Hala akumulatorów. Elektrow 
nia kielecka z upoważnienia 
magistratu zajęła bezpłatnie 
część budynku miejskiego, na- 
bytego od Jeziorowskiej na 
urządzenie baterji akumulato- 
rów. Umowę zawarto na 1 rok{ 


Zburzenie budek. W sprawie 
zburzenia budek, stojących na 
kanale burzowym przy ulicy 
Warszawskiej, magistrat po- 
stanowił zatwierdzić ten wnio- 
sek, przyczym postanowił u- 
regulować część wziniankowa- 
nej ulicy. 


Odrzucenie oferty. Magistrat 
odrzucił ofertę adwokata Frey 
zyngiera, proponującą nabycie 
na rzecz miasta gmachu hote- 
lu polskiego wraz z teatrem. 
Odrzucenie 
się i tym, że w Kielcach mu- 
si powstać osobny gmach te- 
atru polskiego, zbudowany we- 
dług nowoczesnych wymagań 
hygjeny i bezpieczeństwa. 

Protost przeciw ochronie lo- 
katorów. Magistrat m. Kielc, 
wskutek odezwy związku miast 
polskich, przyłączył się do pro- 
testu, wniesionego do komisji 
prawniczej sejmu, przeciw roz- 
ciągnięciu ustawy o ochronie lo- 
katorów na pomieszczenia w 
gmachach miejskich. 


Remont czatowni. Ofertę p. 
Regeliego w kwestji remontu i 
pogłębienia studni, oraz repara- 
cji dachu na czatowni w nieru- 
chomości straży ogniowej—ma - 
gistrat zaakceptował 


SADETE 


oferty motywuje , 


„Że sportu.. 

Ciężkie położenie finan 

sowe naszych klubów 
sportowych. 


Od dłuższego czasu słyszy się 
w naszej prasie sportowej, na- 
rzekania na coraz to większy 
spadek formy, naszych pierw 
szorzędnych klubów sportowych. 
Zjawisko to obserwujemy nie 
tylko w centrach sportowych, 
jakiemi są Warszawa, Kraków, 
Lwów i Poznań lecz nawet i u 
nas w Zagłębiu Dąbrowskim. 

Ostatnie zawody  lekkoatle 
tyczne słowian w Pradze, oraz 
pobyt w ubiegłym miesiącu w 
Polsce czterech zagranicznych 
drużyn footbalowych, utwierdził 
nas w tym przekonaniu. I tak 
na zawodach lekkoatletycznych 
w Pradze, zostaliśmy zepchnięci 
na ostatnie miejsce i daliśmy 
się pobić nawet Jugosławii. Po- 
byt zaś czterech zagranicznych 
drużyn w Polsce, skończył się 
tryumiem dla tych drużyn, a 
sromotną klęską dla nas, jak= 
kolwiek nie były to kluby o e- 
uropejskiej sławie. Jesteśmy 
więc świadkami biernego stanu 
w polskim sporcie. Aby ten stan 
trwał w dalszym ciągu, na to 
stanowczo nie możemy się zśo 
dzić i wszelkimi siłami powin 


 niśmy dążyć do otrząśnięcia się 


z tej dziwnej apatji. 
Jedną i jedyną przyczyną te 
go fatalnego stanu. jest ka a- 
strofalny stan finansowy. wszyst 
kich naszych klubów sportowych. 
Począwszy od stolicy a skoń- 
czywszy na Zagłębiu Dą row- 
skim żaden z klubów nie po- 
siada odpowiedniej gotówki, na 
raconalne uprawianie sportu. 
W Zagłębiu Dąbrowskim, gdzie 
jest tyle młodzieży, gdzie roz 
wój sportu jest koniecznością 
nie tyłko dla zdrowia tejże mło- 
dzieży, lecz i ze względów o- 
śólno państwowych kluby tu- 
tejsze znajdują się w opłaka- 
nych stosunkach finansowych i 


grozi im zupełna ruina. 

Czy niema w Zagłębiu ludzi 
dobrej wali? 

Czy niema Jordanów, Kucha- 
rów i innych którzyby pomogli 
naszym klubom w ich ciężkim 
położeniu? 

Największą tutejszą bolączką 
jest brak trenera, oraz odpo- 
wiednich boisk, zaepatrzonych 
w nowoczesne urządzenia spor- 
towe Jeżeli tych dwóch rzeczy 
nie będziemy mieli, poziom tu- 
tejszego sportu będzie się rów- 
nał zeru 

Do dzieła. 
dat. 


Rozmaitości sportowe. 


— W Anglii mają w najbliż- 
szym czasie obniżyć pensje za- 
wodowcem footbalowym, wobec 
czego należy się liczyć z moż 
liwością ich strajku. Na szczę- 
ście Polsce nie grozi jeszcze 
taka katastrofa. 

— Rosja rozegra po raz pierw- 
szy od roku 1914 znowu zawo- 
dy międzypaństwowe z Estonją 
w ;Rewlu, Drużyna rosyjska skła- 
da się przeważnie z graczy Mo- 
skwy. : 

— Czesko-niemiecka drużyna 
footbalowa Teplitzer F. C wy- 
lądowała w Buenos Aires (poł. 
Ameryka) Jest to pierwsza dru 


Bis dat, qui cito 


żyna europejska, która gra w 
Ameryce - 
— Rumuński związek piłki 


nożnej zwrócił się do polskiego 
związku piłki nożnej w sprawie 
rozegrania w bieżącym jeszcze 
roku zawodów międzypaństwo- 
wych Rumunja—Polska w Czer- 
niowcach. Sprawa ta ma być 
na najblizszym posiedzeniu p. 
2 p.n załatwiona. 

— „Hakoach* Wiedeń gra w 
sobotę i. niedzielę w Krakowie 
z Makkabią i Wisłą. 

— B. T. C. z Budapesztu gra 
12i 13bm. w Poznaniu z War 
tą, zaś 15 z ŁK.S. w Łodzi. 


, wszelkie dane, 


szych w 
` podarka państwowa j 


t d ę 


Wycieczka eyklistów.- 
CW dmiu 11 b. m. przy: 
klubie sport. „Sosnowiec* po- 


wstała sekcja kolarzy, na wnio- 
sek prezesa, p. Renego. 


Na kandydatów do zarządu, 
przedstawiono pp.: Pladka, Za 
biechowskiego, Trzaskalskiego 
i Joachimskiego. Po przepro- 
wadzeniu głosowania, wię- 
kszością głosów wybrano na: 


m -E , 
Budujmy Polske! 
(Komunikat komitetu organizacyjnego „Gospodarczego i 
odrodzenia Polski”. 


Akcja, mająca na celu odbu- 
dowę naszej Ojczyzny na dro- 
dze rozwoju życia gospodar- 
czego, zyskuje z każdym 
dniem na rozmachu i tężyźnie 
i ogarnia coraz to szersze krę- 
gi społeczeństwa. Zrozumiało 
ono bowiem, że jeśli żołnierz 
polski,wyrąbał Ojczyznę swym 
męstwem i ofiarnością, to Oj- 
czyzna ta jest jednakże dre- 
wnianą.. „A trzeba, aby była 
murowaną, zamożną i kwitnącą 
dobrobytem. Dla tego celu na- 
leży obecnie wytężyć wszy- 
stkie siły! 

W pierwszym rzędzie po- 
wołane są do tej akcji stery 
handlowe i przemysłowe, rze- 
mieślnicze, inteligencja miej- 
ska! Są one bowiem mózgiem 
narodu i jako takie nie mogą 
być pauperyzowane. a głos 
ich w sejmie i senacie musi 
być potężnym! Jest przecież 
rzeczą bolesną i hańbiącą, że 
Polska obdarzona tak obficie 


przyrodzonymi skarbami — le- : 


żąca na wielkiej drodze tran- 
zytowej na wschód, mogąca 
„wyżywić pół świata“, mająca 
aby stać się 
państwem zamożnym, stoi w 


ogonie państw europejskich 
nieomal jak nędzarz! Nasza 
waluta jest jedną z. najgor- 


Zz 


miotem kpin ze strony wro- 
gów i powodem głębokiej tro- 
ski naszych przyjaciół. Nasz 
rzemieślnik, kupiec czy prze- 
mysłowiec niema należytej o- 
pieki ze strony państwa, któ- 
re dotychczas częstokroć nie 
rozumiało wprost jego potrzeb! 
Nasza inteligencja zawodowa, 
której należy się czołowe sta- 
nowisko w społeczeństwie, zo- 
stała zepchniętą do roli parja- 
sów. Miasta nasze chylą się z 
każdym dniem: ku upadkowi; 
rzemiosła nasze, które. w nor- 


Ostatnie wieści. 


(Przez telefon.) 


Konferencja w Londynie. 


Londyn, 12 sierpnia. 


Pan Poincare i Loyd George 
uchwalili jednomyślnie na- 
stępujące sankcje w stosunku 
do państwa niemieckiego: 1) 
26 proc. od wpływu eksportu 
niemieckiego pobierane będą 
przez rząd francuski, 2) Komi- 
tet gwarancyjny, przebywający 
stale w Berlinie, obejmie kon 
trolę nad bankiem państwa 
niemieckiego i rożciągnie do- 
zór nad obiegiem obcych wa- 
lut w Niemczech. Co się zaś 
tyczy przywrócenia granicy 
celnej nad Renem, to warun- 
ki francuskie zostały na konfe- 
rencji londyńskiej odrzucone. 


Nadużycia w banku handlo- 
wym w Warszawie, 


Warszawa, 12 sierpnia. 
W warszawskim banku han- 
dlowym wykryto przy rewizji, 
dokonywanej przez zarząd ban- 


lono w nadchodzący wtorek 


PATRZY 


kapitana .p. Plebanka; na 
stępców pp. Zabiechowski 
i Trzaskalskiego. 

Przy końcu zebrania uchwą. 


urządzić wycieczkę do Miku 
łowa (Sląsk Górny) o godz, 7 
rano. UG 
Zbiórka nastąpi w klubie. 
sport. „Sosnowiec“, przy uj, 
Wiejskiej 10. i 

A, W. 
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malnym czasie eksportowa 
nie mogą pokryć własnego z 
potrzebowania! Zamarły pra 
wie dla kupca naszego wiel: 
kie drogi handlowe, przez Pol. 
skę wiodące. Mnóstwo fabryk 
stoi nieczynnych z braku sis 
rowca, a nieprzyjaciele nagi 
wyrywają nam z rąk jedną po 
drugiej placówkę poza grani. 
cami państwa! 1 

Jednym z najważniejszych | 
powodów tego rozpaczliwego | 
stanu naszego życia gospo 
darczego był brak fachowyci 
sił w sejmie. O najważniej 
szych sprawach gospodar 
czych radzono i decydowam 
w sejmie czy komisjach albo 
bez przedstawicieli czynników | 
gospodarczych, albo przy icii 
nielicznym udziale. Sejm osz: 
lały walką partyjną, zaślepio: 
ny częstokroć hasłami. dema 
gogicznymi — nie miał czasy 
ani zrozumienia dla palący 
potrzeb rozbudowy gospodar 
czej kraju. Nie chcąc więc, & 
by państwo nasze stoczyło się 
w otchłań nędzy i upadku ma 
terjalnego, sfery kupieckie, 
przemysłowe i rzemieślniczą 
inteligencja miast, właścici 
nieruchomości, winni wytę 
wszystkie swe siły, aby p 
obecnych wyborach do sej 

ybrać swych własnych prze! 
stawicieli! 


br syć fanatyczn 
rozpolitykowania! Kraj cały 
skni za realną, codzienną i 
drą pracą, któraby mu przy 
niosła nakoniec należną m, 
potęgę i dobrobyt! i 
W tym celu komitet organ 
zacyjny gospodarczego odi 
dzenia Polski w Zagłębiu Di 
browskim urządza jutro wie 
w sali związków na Pogoni! 
godz. 3 i pół po południu. © 
Obywatele! stawcie się lid | 
niet, | —,5368 


banku, a dochodzenia prow 
dzi urząd śledczy. Dotych 
brak jest szczegółów. 


Koniec zaburzeń w Irla 
Londyn, 12 sierpni ą 
Wojska rządowe opanow: 
całkowicie sytuację. Powstał 
cy opuścili miasto Cork. p’ 
to ostatni punkt, w któr 
trzymały się siły powstańci 


Miljonówka. 
Warszawa, 12 sierpnia 

W dniu wczorajszym wyl” 
sowaną została miljonów! 
Ne 1464169. Zakupioną zost” 
w Warszawie. G 


Giełda: urzędowa. 
Warszawa, 12 sierpnić 
Dolary 7080 


Funty szterl. 31000 
Franki franc. 570 $ 


Marki niem. 9,50 
Kor. czeskie 175 
„ austr. 14 | 
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